
KUR JER WARSZAWSKI
Dnia 26go Czerwca 18(55 r. | M  143.1 ROK 44. | Dnia 14 (26) Czerwca 1865 r.

Poniedziałek. Rano ciep ła st. 9; w poł. st. 14. 
W ysok.w ody st. 2 . c. 8. (Ubywa)

W schód S łońca g. 3 m. 41 
Zachód „ ,  8 ,  23 Jutro, Śgo Władysława Króla Węgiersk.

— Z nadania Klemensa Xlllgo Papieża; w pier
wszy Piątek po Oktawie Bożego Ciała, obchodzi Ko
ściół Katolicki uroczystość Najsłodszego Serca Pana 
JEZUSA która w kraju naszym od r. 1705 odpra
wia się. Uroczystość ta  połączona z czterdziesto- 
godzinnem Nabożeństwem odprawianą była, w Ko
ściele PP. Wizytek w dniach 23, 24, i 25 b. m. Na
bożeństwo rozpoczął JE. IM. X. Rzewuski Sufra- 
gan Warszawski, a zakonkludował takowe w dniu 
wczorajszym Nieszporami J. E. JM. X. Konstanty Hr. 
Łubieński, Biskup Dyecezji Augustowskiej. W Pią
tek Nieszpory odprawił J. E. Jmość X. Hrabia Plater 
Sufragan Łowicki i udzielił licznym Wiernym w Chry
stusie SAKRAMENT Bierzmowania, tenże Biskup, 
po rannej Mszy w Kościele XX. Reformatów, wy
święcił z kleryków seminarjum Śgo Jana dwóch na sub- 
dyakonów, a jednego na Dyakona. Kazania w ciągu 
tych 3ch dni u PP. Wizytek wypowiedzieli: w Pią
tek na Summie J. X. Grabowski, na Nieszporach 
J. X. Gawroński, w Sobotę na Summie J. X, Janczak, 
na Nieszporach J. X. Ruszkiewicz, Profesorowie Se- 
minarjum. Wczoraj zaś na Konkluzję Nabożeństwa 
na summie głosił Słowo Boże X. Stanisław Ulanecki 
S. T. 0. P. D. Prefekt Instytutu Aleksandryjsko- 
Maryjskiego. Ostatnie na Nieszporach Kazanie miał 
J. X. Zygmunt Lasocki. W dniu onegdajszym jako 
w uroczystość Śgo Jana Chrzciciela w Kościele Kate
dralnym obchodzony był solenny odpust, Summę ce
lebrował J. X. Kan. Szczygielski Kazanie miał X. 
Chmielewski Wikarjusz miejscowy. W czoraj w Ko
ściele PP. Sakramentek, JE. X. Biskup Rzewuski po 
odprawieniu Mszy Śtej i stosownej przemowie ze sto
pni Ołtarza, udzielił Kommunję Śtą przeszło 100 
dziatkom, które poraź pierwszy, po Spowiedzi w So
botę odbytej 'przystępowały do Stołu Pańskiego. 
W Kościele po Augustyańskim w czasie Summy cele
browanej przez J. X. Rzadkiego Augustyanina, ama- 
torowie i amatorki pod przewodnictwem P. Chwali- 
boga odśpiewali: Mszę Nr 2 J. Krogulskiego, i inne 
dzieła Religijne.

komisja Rządowa Przychodów i  Skarbu. — Podaje 
do powszechnej wiadomości, iż dla dogodności w za
łatwianiu codziennych drobnych stosunków pomiędzy 
mieszkańcami, Kasy Skarbowe, Gubernjalne i Powia
towe, tudzież Kasa miasta Warszawy, upoważnione są 
do mieniania biletów kredytowych i Banku Polskie
go na bilon srebrny Królestwa i monetę miedzianą, 
w które są ciągle zaopatrywane, a to w sposób im 
przepisany. Każdy więc mieszkaniec może zgłaszać 
się do tych Kas z żądaniem wymiany potrzebnych 
kwot, na drobną monetę. (Dz. W ar.)'

—  W a r s z a w s k i  Ober-Policmajster. Podług posta
nowienia Namiestnika Królewskiego z roku 1823 i

następnie Rady Administracyjnej z roku 1857, każdy 
sługa zmieniający służbę, na miejsce do nowych Pań 
stwa stawić się obowiązany zaraz na drugi dzień po 
kwartale, to jest: dnia 2 Stycznia, 2 Kwietnia, 2 Lipca, 
lub 2 Października. Ponieważ przepisy powyższe nie 
są należycie wykonywane, a przetrzymywanie służą
cych przez czas dłuższy pod rozmaitemi pozorami wy 
wołuje zażalenia i utrudza władzę; w zapobieżeniu 
przeto temu na przyszłość uprzedza, że ktokolwiek 
nad przepis zakreślony sługę u siebie zatrzyma, ule
gnie karze pieniężnej za każden dzień nieprawnego 
zatrzymania służącego. Dopilnowania czego, policja 
wykonawcza jednocześnio otrzymała rozkaz. — War
szawa, dnia 11 (23) Czerwca 1865 r. — Świty J e g o  
C e s a r s k o - K r ó l e w s k ie j  M o ś c i , Jenerał-Major, Baron 
Frederiks. (G. P.)

— Warszawskie Towarzystwo Dobroczynności.—Po• 
daje do wiadomości publicznej, iż Osoby, które w cza
sie loterji fantowej w ogrodzie Saskim zakupiwszy b i
lety, losów nie ciągnęły, zechcą się w tym celu zgła
szać do gmachu Towarzystwa, każdodziennie w godzi
nach pomiędzy 5 tąa  7mą popołudniu, aż do dnia 15 
Lipca r. b .— W tymże czasie wydawane będą fanty 
Osobom, które takowych na miejscu nie odebrały.— 
Wice-Prezcs Administracji Ogólnej, Hr: S.Ostrowski. 
Członek, Sekretarz, K. Dąbrowski.

— Rady Zarządzające Towarzystw Dróg Żelaznych 
Warszawsko - Wiedeńskiej i Warszawsko Bydgoskiej, 
mają honor zawiadomić osoby, które złożyły akcje dla 
uczestniczenia w ogólnem Zgromadzeniu Akcjonarju- 
szów, tak drogi żelaznej Warszawsko-Wiedeńskiej, 
jak drogi Warszawsko-Bydgoskiej, że karty wnijścia 
na toż Zgromadzenie, odebrać mogą codziennie 
w Dworcu kolei, w godzinach od lOej z rana do 3ej 
po południu, w Biurze P. Dyrektora Dittmanna, a to 
poczynając od Poniedziałku, czyli od d. 26 b. m.

— Urząd Starszych Zgromadzenia Piwowarów.— 
Zawiadamia osoby interessowane, iż w dniu 28 Czer 
wca r. b., odbywać będzie swe posiedzenie w sali Ma 
gistratu, o godzinie 5ej po południu. (9366.)

— Wczoraj przyjechał do Warszawy Rz: Radca Sta 
nu Sielecki z Kijowa;—Wyjechali zaś: Jenerał Maio 
Czalikow do Włocławka; Jenerał-Major banshawe, d( 
Radomia, Lenerał-Lejtnant Abramowicz, zagranicę 
Dymis: Jenerał-Major Rospopow, do Moskwy; Tajnj 
Radca Oczhn, do Wilna.

dzie"żałobnp 10eJ z rana’ odbywać się będzie żałobne Nabożeństwo, w Kościele Powązkowskim
za spokój duszy ś. p. Anny Niewęgłow ski j ,  poczerr
nastąpi żałobny obrzęd przeniesienia jej zwłok z pie-
czai Katakumbowych, na wieczny spoczynek dogrobu
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~  Jutro o godz: 9ej rano, w Kościele XX. Refor
matów, odbędzie się za spokój duszy ś. p. Pawła Da
szyńskiego, Radcy Stanu, Referenta Rządzącego Sena
tu  X. Departamentu, żałobne Nabożeństwo; na które 
w smutku nieutuleni, Żona z dwoma Córkami i Sy
nem, Przyjaciół i Kolegów zmarłego zaprasza (9447}

-  Jutro o godz: lOej rano, jako w drugą bolesna 
rocznicę śmierci ś. p. Józefa Podwysockieeo (homen 
paty), odbędzie się żałobne Nabożeństwo, w Kościele 
XX. Karmelitów na Lesznie; na które, pozostała Wdo 
wa, zaprasza łaskawych Krewnych i Przyjaciół (94714

-  Jutro, jako w najboleśniejszą rocznice śmierci 
ś p. Anastazego Pawłowskiego, b. właściciela Apteki 
odbędzie się żałobne Nabożeństwo, w Kościele P A n n  v  
MARJI , 0  godz: lOej z rana: na
wraz ziSynem, zaprasza Familję i Przyjaciół 947*4

-  w  ■'?'» Jutrzejszym, jako w l s S t e n a ' S

prasza^ K rew ny cli, °P rzy j a c io łT  Z n a jo m y c ^ ° S(9472Ẑ "

została Siostra wraz z Siostrzenica, zaprasza 
™ ycb’ J rzJ’jacioł i Kolegów, na żałobną Wotywe, za 
pokoj duszy jego, oraz Tadeusza Goni, w Kościele 

po-A«;7M«/7c^/« na Krak:-Przedmieściu, o godz: lOtej 
z rana odbyć się mającą. (9399.)
le XX ^PpW rrlkf/3' 0 S°dzinie to te j rano wKoście- 
żeństwn ’ od|!raWloncm zostanie, Nabo-

w m  ,ą  za! .sl)0k°.l duszy ś. p. Franciszka- 
Ksawerego Masłowskiego Regensa Kancellarji Zie- 
mianskmj Gub: Warsz:, na które pozostała Żonak  (N?9477)yJaC1° naj°fflJCh 1 KoleSów zaPrasza-
n  " T i Norbert Melerowicz. Obywatel, w wieku la t 47 , 
M F N ta y u  cleżkiej chorobie, opatrzony ŚŚ. SAKRA- 
'/nna w dniu 24tym życie zakończył. Pozostała 
wnvcłiWIDZ Z . gl.e® Małoletnich Dzieci, zaprasza Kre- 
zwłnlf ri7ilrZyjaCj< • • ZnaJ°Myoh, na wyprowadzenie 

0/ godzinie 6t'j po południu, z Kościoła po- 
arayńskiego, na cmentarz Powązkowski. (9476.)

cenią f e';hmanni Urzędnik Komisji Oświe-
pozostałe Ł 34’ zmai'ł  w dniu25tym  b.m .ir.;
p r a s z a t ! / !  Pogrążone w nieutulonym żalu, za 
l e j ę  z w ł l  7 k L  • \ PrZyjad0ł z *>arłeS0> na exPor- 
jest we Wtorek o oC1a • ^  Bernardyńskiego, ju tro , to 
t a ^ r ,  p01,oh,dnin' “

b. f~ p - W a>™ te8»
przeżyw szy la t  ->4 ^ u ?  eg0 1 Józef>' z  Saw ickich , 
trz o n a  ŚŚ. S A K R A M E N T * '^  C1§Żkiei cho rob ie ’ °P a ' 
P o g rążo n a  w sm u tk u  Z m arła  d n ia  25  b ' m -
P rzy jac ió ł i Z n a jo m v c l i ,^  exal Zf p ra s z a 1 K rew nych , 
w  d n iu  27  b. m. t .  j ‘we W in P acje  zw łok  zm a rłe J> 
d n iu , z  K ościo ła  XX. R rrofm JtA  g ° dz: 6tej po p o łu '  
w ązkow sk i; o raz  n a  N a b o ż e ń s tw o iał“ t  CU1)en tarZ  P o * 
p n e g o  o godz: 9-/2 z ra n a , w s S 6 d n *a n as t/ . ‘
ckint na Krakowskiem-Przedmieściu, odbvó 
jące. (9463.) UDyt SI« m a‘

-  Joanna Eckert, przeżywszy la t I 8cie, po dłueiei 
i ciężkiej chorobie, w dniu wczorajszym przeniosła się

do wieczności, Stroskani Rodzice wraz z Siostrą zm ar
łej, zapraszają Przyjaciół i Znajomych, na wyprowa
dzenie zwłok jej, w dniu jutrzejszym o godzinie 5tej 
po południu, z Kaplicy Szpitala Ewangelickiego, na 
cmentarz tegoż wyznania. (9464.)

— Doszła nas wiadomość o skonie w tych dniach 
nastąpionym we wsi Białyninie (pod Rudą Guzowską) 
ś. p. Anny z Rudnickich CzerniewiczoweJ, Małżonki 
b. Naczelnika Sekcji Solnej, Emeryta.

7  W s °botę nareszcie odbyła się długo oczekiwa
na tak zwana zabawa muzykalno-kwiatowa, z loterją 
fantową w Saskim ogrodzie, którą JW . Hr: Namie
stnik wraz z Małżonką zaszczycić raczyli swą obe
cnością, hojnym pomnażając datkiem fuuduszeDobro- 
czynności. Pogoda z początku niepewna, po południu 
ustaliła się zupełnie i słońce sprzyjając dobroczynnym 
zamiarom, zajaśniało w' całym blasku, oświecając gu
stownie przybrane namioty, w których zasiadły Opie- 
jm nkiT stw a. Sprzedaż cukrów, chłodników, ciast, 
bukietów, cygar i biletów na loterję szła doskonale. 
Piękne kupcowe wybornie chwalić umiały towar, k tó 
ry ładnemi rączkami z wdzięcznym uśmiechem po
dany, stokrotnej nabierał wartości. Hojne też płynęły 
naddatki, i tyle prawie co bilety lotei-yjne uczyniły, 
na ostatnie wielki był pokup, i parę tysięcy więcej 
można icli było jeszcze sprzedać. Radość malowała 
się na twarzach szczęśliwych ulubieńców fortuny, co 

zwigali wygrane: kuferek podróżny, wazon porcela- 
a lb o ’konip f°kografjg z widokiem Warszawy,
ofiarow oł P 1’ ZU’ yc*} kilkadziesiąt exemplarzy 
ofiarował P. Layer, podobnież jak  P. Mieczkowski.
Dźwięki muzyki wojskowej brzmiały w obu końcach 

g!Odu, wśrodku którego, znowu orkiestra Dyrekto- 
ia  Bilsego, co tak  szlachetuie pospieszył z pomocą 
towarzystwu Dobroczynności, zachwycała obecnych 
aoborem dzieł muzycznych i doskonałością ich wy
konania. Osób 7,200 przyjęło udział w tej zaba
wie, z której ogólny dochód brutto wynosi do rs. S,000, 
biedni zatem po potrąceniu kosztów, ze 40,000 tysięcy 
złotych zyskają. Jakkolwiek nieśmiemy twierdzić iż 
zbyteczne toalety robiono, były jednak’stroje, które 
sprawozdawcę mód w kłopotby wprowadziły były su
knie wszystkich barw od czerwonej począwszy, wszyst
kich tkanin najrozmaitszych wzorów i krojów.

, 7  Wczoraj w W. Teatrze Panna Couqui w „Esme- 
raldzie” zachwycała widzów swym tańcem; ofiarowano 
p.z 7 ) bukiet z prześlicznych kwiatów z jej cyfrą, Pan 
dv“l - ^ dzy aktam i odegrał na flecie fantazję z „Lin- 

y 1 „Karnawał Wenecki*, z powszechnem zadowol-
ppnf;t V dobywał on touT tak  dzwieczne, tak rzewne, 
dn \  i dziwne, słowem takie eifekta. o jakich tru -  
wiona t  mieć wy°brażenie. W Małym Teatrze wzno- 

komedja „I radość przestrasza*, zjednała a rty 
stom zasłużone oklaski.
see 7pv,rCZ01’aj znowu w sali p - Le Bruua, miało miej-
lentu i /aTh miłośuików sztuki 1 literatury; pełen ta-
i A rtysta P a  a- ak sympatyczny wszystkim Pisarz
tvre K r a s d c S C‘DS,ki czytałFarysa -Mickiewicza”, sa-
kluzem właśn i ’ ?chwał^ głupstwa, Skrzypki z in-
cia ta była Drzenkta 8 1 Jasmin „Felicjana”. Deklama-
wy konali" Trio M e S n  Ul UZyką * ś Piew em , a mianowicie wykonali In o  M endelsohna, Sonatę Beethovena, Pa-
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nowie Kania, Hornziel i Schultz; śpiewali zaś P. Tro- 
szel piosnki Dulckena i Moniuszki, oraz i śpiew wła
snego utworu; Pani Majeranowska Serenadę i Krako
wiaka Dunieckiego (bawiącego u nas obecnie kompo
zytora operetki, z takiem powodzeniem we Lwowie 
przedstawionej „Paziowie Królowej Marysieńki”), PP. 
Kozieradzki i Filleborn duet z opery „Napój miłosny-*. 
Program był tak urozmaicony, tak zajmujący jak 
rzadko się zdarza, wszystkie ustępy okrywano okla
skami, szczególniej też deklamacja zachwyciła wszyst
kich, niemniej zajęła bardzo obecnych kompozycja 
P. Dunieckiego, odznaczająca się niezwykłym wdzię
kiem i świeżością melodji.

— W dniu 21 b. m.. w obec Delegowanych Człon
ków Rady Wychowania i Inspektora Szkół m. W ar
szawy, odbył się publiczny examin w Pensji Wyższej 
prywatnej żeńskiej W iktorji Stawińskiej, który za
szczycić raczył obecnością swoją JW. Xiądz Biskup 
Rzewuski i. licznie zebrani Rodzice i Opiekunowie 
uczącej się młodzieży. Następujące Uczennice otrzy
mały nagrody: w klassie Iszej: Malagowska Lubomi
ra; w klassie Ilg ie j: Jóźwicka Emilja, B runer Wanda, 
Schitfner Auna, KrólikowskaZufja, Smoleńska W an
da, Rogowska Apolonja, Rafalska Michalina; w klas
sie I l lc ie j: Roszkowska Aniela, Kossowska Paulina, 
Chrzanowska Mar ja; w klassie IV te j: Pajerska Anto
nina, Masłowska Michalina. Falińska W iktorja; Jó 
źwicka Anna, Łuczyńska Ludwika, B runer N atalja.— 
Pensja ta, utrzymywana dotąd w pałacu Hr: Stani
sława Potockiego, przy ulicy Krakowskie Przedmie
ście, przeniesioną zostanie w dniu 8mym Lipca r. b. 
pod Ner 22gi nowy, do domu Wgo Kaflala, położone
go naprzeciwko Kościoła XX. Reformatów.

— Zeszłej Soboty w Instytucie muzycznym Warsz: 
odbył się ostatni examen klass instrumentów dętych a 
mianowicie uczących się gry na klarnecie pod nauczy
cielem P. Sobolewskim, na flotrowersie pod P. Toma
szewskim, na fagocie pod P. Seftel, na trąbce pod Pa
nem Kuhne, na waltorni pod P. W alter i na puzonie 
oraz bombardouie pod P. Damrn. Szesnastu uczniów 
stanęło do examenu, a wykonywane na instrumentach 
tych dzieła doniosły, że wszyscy pracują z gorliwością, 
i zamiłowaniem.

— Przed Kościołem Ewangielickim, kilkanaście ko
biet od dni kilku zajętych jest pieleniem trawników, 
które tym tylko sposobem w pyszny zielony dywan 
z  czasem się zamienią. Idzie teraz o to, aby zimową 
porą, dla skrócenia drogi, nie zadeptywano tych tra 
wników, które z takim trudem i staraniem wraz z kwa
teram i kwiatowemi i okoleniem z pięknych kaszta
nów urządzone zostały. Słusznie też doczekał się go
dnych siebie przystępów, ten pomnik pobożności osia
dłych tu  w Warszawie Ewangielików, przed ośmdzie- 
sięciu czterema laty wzniesiony. Autor tego arcy-dzie- 
ła, Szi/mon Amadeus Zug Sas rodem, przyszedł na 
świat r. 1733. Przybył do Warszawy za Augusta III. 
E lektora Saskiego i tu posiadał kamienicę z ogrodem 
przy Ulicy Królewskiej N r 1069. W zawdzięczeniu 
talentu i trudów przy wzniesieniu Świątyni o której 
mowa, wybity został na cześć Zuga, medal. Znakomi
ty ten Budowniczy zm arł d. 11 Sierpnia 1807 r.

— W wystawiehandluP. Hering w domu B ayerana 
Krakowsktem-Przedmieściu, przechodzący podziwiają

mnóstwo ciekawości sprowadzonych z Chin, Japonii 
i lndji Wschodnich. Obok prześlicznego serwisu 
z Chińskiej porcelany, widzieć można dziwne twory 
fantazji Artystów Państwa Niebieskiego; już to jakąś 
niewiastę dobywającą małe dzieciątko z paszczy kro
kodyla, już to mandaryna, już to potworną Chińską 
piękność. Obok świetnych wyrobów z lakki, stoją ko
szyczki z trzciny bambusowej i misternej roboty pio
ny szachowe, w słoniowej kości rzeźbione. Ogromne 
słoje z herbatą, obok Indyjskiej Soi w kamionkach 
oryginalnych. Ale to wszystko stanowi tylko część 
artystyczną tego Magazynu, którego część utilitarną, 
złożoną ze wszystkich artykułów w handlach korzen
nych i delikatessów mieszczących się, słusznie naszym 
Paniom Gospodyniom zalecić można.

— Wczoraj nader liczne było zebranie w Dolinie 
Szwajcarskiej, program orkjestry Dyr: Bilsego, nader 
starannie byłułożony i wykonany', a mazur Lewandow
skiego, odegrany po Mazursku z ogniem idoskonałem 
zacięciem jakiegoby się sam kompozytor nie powsty
dził, przeciągle wywołał oklaski.

— Artystom, którzy przyjęli tak  chętnie udział 
w wykonaniu mych utworów muzycznych w sali P. Łe 
Bruna, a mianowicie: Pani Q uatriniiP . Troszlowi, oraz 
PP. Szablińskiemu, Myszkowskiemu, Szultzowi, Sobo
lewskiemu, Cymmermanowi,Lanckorońskiemu, Walte
rowi, Mączyńskiemu, Jareckiemu i Seftelowi, składam 
najczulsze podziękowanie.— Kuciński.

— Wczoraj około południa wracała przez W arsza
wę z Częstochowy kompanja wieśniaków z pod Ostro
łęki i Łomży.

— Na placu, koński targ  zwanym, na Pradze, ma 
być wybudowanym duży dom dwu-piętrowy, 22 okien 
frontu długi, podobno na hotel przeznaczony, o oka
załej elewacji.

— Targ na wełnę w Szczecinie (donosi Gazeta B er
lińska bankowa) w dniu 16 b. m. był w pełnym ruchu. 
Trzy 4te części dowiezionej wełny sprzedano. Mycie 
jej lepsze jest niż w r. z. Za wełnę przednio-pomorska 
płacono po 65 do 69 talarów, za tylno-pomorska, po 
65 do 72 talarów, niżej o 3 do 6 talarów na centnarze 
niż w roku zeszłym.

— We Lwowie d. 24 b. m., odbył się koncert śpie
wu P. Leona Borkowskiego, przy udziale P. Jadwigi 
Graft, Leszkowej Nowakowskiej i Wład: Barącz.

Wiadomości lagraniesns.,
ANGLJA. Londyn 21go Czerwca. ~  O statnia e v  

plozja w kopalni węgla pod Tredegar, pozbawiła życia 
26 ludzi. Reszta to jest przeszło 20tu, wydobytą zó • 
stała żywą, ale poparzoną. Od straszliwej exnloziinod 
R ise, skutkiem które, padło 142 , C p „dótae

W a f  -  S o r t e r *  w południow iyvaiji. UKięt „G reat-E astern,“ meiacv zam ierzać
‘ “ " ł  < ™ » tl« .t ;c k » . z a tó m e  S l k u s p r l  

wozdawców dziennikarskich. Ze strony „Times’a„ wy-
snrawnyrl11̂ ' Z aj e ^,r Wil: Russel, znany z licznych 
> p < dan w tym dzienniku pomieszczanych.

(N. Pr.-- Z tg)
FRANCJA. Pan/i 2Igo Czerwca.— Cesarz’

pewniają, nie zważając na kłopoty ^ Ó T ń r ^ o b o !  
coraz wzrastającem się w s t r z y m y w a n i e m  od pracy robo
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tników, zajm uje się pilnie spraw am i Algierskiemi. — 
P ro jek t senatus-consultu  był już  w radzie stanu, lecz 
go k ilkakro tn ie zwracano do Tuilerjów, dla-zaprowa
dzenia zm ian odpowiednich potrzebie. G łównie chodzi 
podobno o ułatw ienie krajowcom zyskiwania stopni 
w arm ji i uregulowanie ich naturalizacji.— Wieści o 
rezultacie onegdajszych odwiedzin Xięcia Napoleona 
w Tuilerjach, są  sprzeczne. Podług jednych porozu
m ienie nastąpiło , podług innych znowu zostawiono to 
zbawiennem u wpływowi czasu, a Xiążę ma wkrótce 
wraz z rodziną wyjechać do swej majętności P rangins 
w Szwajcarji, zkąd sam  następnie pojedzie do kąpieli 
m orskich w H a v r e . -  W Vichy czynią podobno przy
gotow ania na przyjęcie Cesarza. Koniec sezonu le
tniego, ma on wraz z m ałżonką przepędzić w B iarritz  
Przypuszczenie to, potwierdza okoliczność, że Królo
wa Hiszpańska za miesiąc ma się udać do San Seba
stiano, aby tam  dłużej zabawić i używać kąpieli m or
skich w m ałym  porcie Zarauz. Słychać, że w ratuszu  
San Sebastjano, czynią wielkie przygotowania na wy
padek gdyby Cesarz i Cesarzowa chcieli odwiedzić Kró- 
Iowę. — Powszechna wystawa w roku 1867 stano
wczo ma byc urządzoną na placu Marsowym. Gmach 
jak i tam wzniosą, ma stać przez la t 3 . -  YV Cherbour- 
*u budują teraz 4 nowe okręty  pancerne. Jeden z nich 
m a tylko jedno działo, pomieszczone w wieży żelaznej. 
Działo to waży 22 ton, i ciska kule 500-funtowe. Ma
szyna je st o sile 500 koni, a o k rę t robi 12 m il n a  go
dzinę.— D ruk drugiego tom u historii Cezara, został 
rozpoczęty.— D nia 21 b. m. w Kaplicy Senatu, Xiądz 
Cocqueur W ielki Ja łm użn ik  floty, pobłogosławił 
małżeństwo Xięcia Józefa Poniatowskiego z P anną 
Charner, w obec członków obu rodzin i zaproszonych 
osób. Świadkami P ana  młodego byli Hr: Cambacerós 
i Yice-Hr: M ontarnal, Panny młodej PP. K ern i Char- 
ner- (Ind: Bel:.)

Ostatnie Wiadomości.
n a” TO;°Qnj t0rl\ ? aryzk ' z d- 23 Czerwca, podaje następ- 
wipcvZr 0n?-° ‘ p esarz przejeżdżał się wczoraj o Gej 
swa rlrnJI *aetonie>. którym  sam powoził, i skierow ał 
rom Na'S przez ulicę Rivoli, i plac B astylji ku  bulwa-
m adziły s l l a\ achn S t  M artin 1 S t  D enis, tłum y gro- 
chać stono w u °  esarza wielkie, że m usiał je -
S  być u ? " 0 8° Z Wielkira zapałem ' ~
śarzem  a X iee iem T a p0r0zuraieaie P°między Ce- 
tku. „France- ‘le° “8m> n,e Przyszło do sku-
chać do Prangins wSzw ^  23go b' m ' “ la l Wyje'  
nia robotników nie W  f ’S*11* SpFawa śm ętow a- 
powód do Doipflml! i  ze załat-wioną, i dała ju ż  
tw ierdzi ż S r w! r h Zaburzeń-  »C onstitutionnel“ 
w tej kwestii L  yntta si§ od wszelkiej interw encji

tc L ik l 'K l/ro rn fJ lz y V S  zaw iadam iaj*,
przerwane zostały. — Mgr.MeJljaopuśd M e x y lfa  Po
se stwo Mexykanskie Rzym -1 p i n  e yk’. . ,  
z B ernu, datowanych
ca rją  i W łochami o tra k ta t handlowy i „  J .  V  
do s k u t k u . -  Z B erlina piszą, że depesza A ustriacka 
z ó g o  b. m. p ragn ie  roztrząsnąc w ogóle żądania P ru 
skie, ale nie zaw iera jeszcze żadnych szczegółowych

propozycji. —Być może, iż istn ieje jednoczesna in s tru 
k c j a  dla posłów .— P . Bism arck, m iał wyjechać 25go 
b. m. do K arlsbadu.

D oniesienia z Nowego-Yorku dochodzą do 10 b. m. 
D eputacja murzynów z K entucky, u sk a rża ła  się przed 
Prezydentem  Johnston, iż biali odm awiają czarnym  
wszelkiej pracy, oraz prosiła  rządu o opiekę i u trzym a
n ie praw a wojennego w K entucky. — W W ashingto
nie panuje także nieprzyjazne przeciw m urzynom  u- 
sposobienie. Szkoły m urzyńskie w Richm ond m usiano 
zam knąć, z powodu okrutnego obchodzenia się z dzie
ćm i m urzyńskiem i. W  W irginji panuje w ielka nędza, 
a  rząd  karm i tam  200,000 ludzi.

Rząd Austrjacki, ja k  donoszą z W iednia pod d. 24 
b. m., dom aga się zm niejszenia wojsk okupacyjnych 
w Szleswig-Holsztynie do 10 tysięcy, gdyż koszta za
jęcia  (dwa m iljony m a rk  na siedtn miesięcy), przeno- 
sząp rzew yżkę dochodów krajowych. (Sch: Żtg:).

Przyjechali de Wamanwyi
Bielski Winc: Ob: z  Borowa nr 625; Bronikowski Adam 

Ob: z Gub: Podolskiej n r  1363; Sapieha Leon K siążę z Sanik 
nr 1334.

Wyjechali < Grabowski Maksy: Hr: do Łomży; Mir
ski Swiatopełk Kazi; Książę do Woronca; Plater Zyg: Hr: 
do Kurlandii.

P rzyjechali ko leją  żelazną: Emmerman Her
man dym: Porucznik Pruski z Bydgoszczy nr 1574; Lubo- 
widzki Józef Ob: z Drezna nr 466; Wyrwicz Bole: Doktor 
z W iednia nr 625.

W yjechali koleją  żelazną: Komar Herkuljan 
Ob: do Krakowa; Hr: Ożarowski Adam Radca Stanu do Ber- 
lina; Zielińska Marja Ob: do Karlsbad.

d o n i e s i e n i a .
Zaginęły 8 LISTY 3BASTAWJVE, Serja I  Okresu 

I I I  Lit: C .
Nr 5 5 , 6 3 3
N r  6 3 , 5 3 3  bez kuponów , 

zn a lazc a  zechce zw rócić tak o w e  z a  n a g ro d ą  p o d  Ner 1368 
lit: B, N e r  2 m ieszk an ia . Z a s trz e ż e n ie  w  D y rek c ji T o w a
rzystw a K redy tow ego  u czyn ione z o s ta ło . (Nr 9457).

IVajfroily Złotych 50 .—D n ia  24 b. m., w S ask im  
O grodzie u  sam ej fantow ej lo te r ji ,  zgub iono  złotą  B ran
so letę  z  d użem  w ęzłem , z em a lją  szafirow ą; z n a lazc a  r a 
czy zw rócić  ta k o w ą  n a  u licę  M a rsza łk o w sk ą  pod  Nr 1396 b, 
n a  p ierw sze  p ię tro , N e r  8. (N r 9483).

T eatr ł l i c l h i .  J u t r o ,  A sm odea. (P a n n a  C ouqui 
p rzed staw i g łów ną ro lę). — P a n  C iard i w ykona m iędzy  a k ta 
m i S o la  n a  flecie.

Teatr R ozm aitości. D ziś, „ I  ra d o ść  p rz e s tra s z a ” . 
— „S to  z a  s to ” , (P. T exel A r ty s ta  D ram : p rzed staw i ro lę  
C o rb in eau ).— „M ęk i T a n ta la ” .

B olina  Szwajcarska. D ziś i  k ażdego  d n ia  k o n c e r t 
B . B ilsego. P o c z ą te k  o godz: 6 te j, c en a  w n ijśc ia  od Osoby 
Złp. l  g r  10 (kop. 20). (N r 8374).

S o r s  GłełsSy W arszaw skiej, — Dnia 26 Czerw: 
r - b.: za obligi skarbowa 100 rs. oprócz kuponu żądają rs. 87 
kop 29% , dają rs. —  k. — ; za listy zastawne Sgo okresu 
oprócz kup: za 15 rs. żądają rs. 13 kop: 9 1 % , dają rs. — 
koP- —; za nową Rossyjską pożyczkę premiową z roku 
1865 (oprócz kup:) oryg: żądają rs. 105 k. 75, dają rs. 105

50; z a b ile ty  B an k u  P a ń s tw a  R ossy jsk iego  ż ą d a ją  rs. 92 
kop. so , J a ją  rs. 92 k. 25; za  ak c je  d rog i że lazne j W .-B ydg: 
po  rs. ioo , ż ąd a ją  rs. 78 kop. — , d a ją  rs. 77 kop . 67; 
z a  akc je  drogi że lazne j W .-W . za  sz tu k ę  ż ą d a ją  rs . 78 k. 50; i 
z a  akc je  Głów: Tow: R ossy jsk : d róg  że laznych  ż ą d a ją  rs. 124; 
z a  ak c je  kol: że lazne j W arsz :-T e resp o lsk ie j ż ą d a ją  r3. ioo j  
k . 50, d a ją  rs. io o  k. — . — W arto ść  k u p o n u  b ieżącego  #d 
obligow suarho : kop: 95% , od listów  zastaw : kop: % .

W Drukarni K u r i e r , ^ , . , klew. _  a  ^


